
Związek witaminy D ze zgonami
na COVID-19
12 maja 2020
Po przeanalizowaniu danych z 10 krajów, w tym z Chin, Niemiec,
Francji,  Włoszech,  USA,  Szwajcarii  czy  Korei  Południowej,
naukowcy  doszli  do  wniosku,  że  istnieje  silna  korelacja
pomiędzy  niedoborami  witaminy  D  a  odsetkiem  zgonów  na
COVID-19. Okazało się, że w krajach o wysokim odsetku zgonów,
jak  Włochy,  Hiszpania  czy  Wielka  Brytania,  pacjenci  mieli
niższy poziom witaminy D niż pacjenci w innych krajach.

Naukowcy ostrzegają jednak, że nie oznacza to, że należy brać
suplementy,  tym  bardziej,  jeśli  nie  mamy  stwierdzonych
niedoborów tej witaminy. „Uważam, że ludzie powinny wiedzieć,
iż niedobory witaminy D mogą odgrywać rolę w śmiertelności,
ale nie oznacza to, że każdy powinien ją zażywać” – mówi
główny  autor  badań,  profesor  Vadim  Backman  z  Northwestern
University. „Ta kwestia wymaga dalszych badań i mam nadzieję,
że  nasza  praca  zainspiruje  kogoś  do  ich  podjęcia.  Nasze
badania mogą też wskazywać na jeden z mechanizmów zgonów.
Jeśli zostanie on potwierdzony, być może przyda się to podczas
leczenia” – dodaje uczony.

Backman  i  jego  zespół  postanowili  przyjrzeć  się  poziomowi
witaminy  D,  gdyż  stwierdzili,  że  istnieje  trudna  do
wyjaśnienia  różnica  odsetka  zgonów  pomiędzy  poszczególnymi
krajami. Sugerowano, że może mieć to związek z poziomem opieki
zdrowotnej, liczbą wykonanych testów, rozkładem grup wiekowych
czy istnieniem różnych szczepów koronawirusa. Jednak Backman
podchodził do tego sceptycznie. „Nie wydaje się, by któryś z
tych  czynników  odgrywał  znaczącą  rolę.  System  opieki
zdrowotnej w północnych Włoszech jest jednym z najlepszych na
świecie,  a  różnice  w  odsetkach  zgonów  widać  nawet  w  tych
samych grupach wiekowych. Są oczywiście duże różnice pomiędzy
liczbą wykonywanych testów, jednak różnice w odsetku zgonów
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utrzymują się nawet gdy popatrzymy na kraje, które testują
tyle samo” – dodaje. „Zauważyliśmy jednak istnienie silnej
korelacji  pomiędzy  witaminą  D  a  odsetkiem  zgonów”  –  mówi
Backman.

Po  analizie  ogólnodostępnych  danych  naukowcy  odkryli,  że
istnieje  silny  związek  pomiędzy  poziomem  witaminy  D  a
występowaniem  burzy  cytokinowej,  czyli  uogólnionego  stanu
zapalnego  spowodowanego  nadmierną  reakcją  układ
odpornościowego, oraz pomiędzy poziomem witaminy D a odsetkiem
zgonów.

„Burza cytokinowa może poważnie uszkodzić płuca, doprowadzić
do zespołu ostrej niewydolności oddechowej i zgonu pacjenta” –
mówi  doktor  Ali  Daneshkhah,  główny  autor  artykułu,  który
opublikowano w „medRxiv”. „Wydaje się, że właśnie to zabija
większość pacjentów z COVID-19, a nie bezpośrednie uszkodzenie
płuc przez wirusa. Chorzy umierają z powodu chybionego ataku
ich własnego układu odpornościowego” – dodaje.

Backman mówi, że dzięki prawidłowemu poziomowi witaminy D nasz
układ  odpornościowy  nie  tylko  lepiej  działa,  ale  też  z
mniejszym prawdopodobieństwem stanie się nadmiernie reaktywny.
Korelacja pomiędzy witaminą D a odsetkiem zgonów na COVID-19
jest bardzo silna. „Nie zapobiegłoby to zarażeniu, ale mogłoby
zmniejszyć  liczbę  komplikacji  i  zapobiec  zgonom  wśród
chorych”.

Zdaniem  uczonego,  może  to  też  wyjaśniać,  dlaczego  dzieci
praktycznie nie umierają na COVID-19. Mają one bowiem nie w
pełni wykształcony swoisty układ odpornościowy, który stanowi
drugą linię obrony organizmu i który ma większą tendencję do
nadmiernego reagowania. „Dzieci polegają głównie na odpowiedzi
immunologicznej  nieswoistej.  To  może  wyjaśniać  mniejszy
odsetek zgonów w tej grupie”.

Backman podkreśla, że nie należy na własną rękę przyjmować
suplementów z witaminą D, gdyż może mieć to negatywne skutki
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uboczne. Konieczne są też dalsze badania, by stwierdzić, czy
rzeczywiście witamina D może chronić przed komplikacjami w
przypadku zachorowania na COVID-19.

„Trudno powiedzieć, jaka dawka witaminy D byłaby pomocna w
przypadku  COVID-19.  Wiadomo,  że  niedobór  witaminy  D  jest
szkodliwy  i  że  łatwo  można  go  uzupełnić  prawidłową
suplementacją”  –  dodaje  uczony.
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